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P on iedz ia łek .

Najjaśniejszy C ESA R Z  i K R Ó L  nasz Pan 
m iłościw y, i N ajjaśniejsza C E S A R Z O W A  Je j­
mość, w zeszły  C zw ar tek  z K a lis za  wyiechali 
do C iep lic .

J O O . X i e s t w o  Jchmość W a r sza w sc y ,  w c z o r a j  
o godz :  w p o ł  do 12 p r z e d  południem  wr óc i l i  do  
W a r s z a w y . —  D ziś  w r ó c i ł  J W .  J e n e r a ł - A d j u ­
tant R id ig e r  Dowódca k o r p u s u .  W r ó c i ł  o r a z  * 
p. o. J e n e r a ł  Intendenta 4 klassy  P o g o d in ■
Dnia 17 b. m. o godzinie l d  z rana, w obec 
JVV. H leb o w icza  Jlnego W izy ta to ra  J. N . ,  i 
cz łonków  właściwego D ozoru ,  o d b y ł  się E x a -  
men roczny szkoły  E lem en t:  wyzn: M o jże szo ­
wego p łc i m ęzkie j ,  pod N r  1796 p rzy  ulicy 
F ranc iszkańsk ie j .  Z 42 uczniów t e j ż e  szkołjr, 
odebrali nagrody  : W  k it  I .  W y szo g ró d  D aw id , 
Sikowski Iz r a e l ,  P ry  wes Lew ek. W k l : I L  Nus- 
batim Hilel ,  K irszenzaft  Lewek. P ochw ałę  o- 
t r zy m sło  8 z k l : f ,  a trzech  z k l:  I I .  Tego/, dnia 
ogodz: 4 po po łudniu ,  w o b e c  J W .  H le b o w i­
cza  Jlnego W izy t :  J. N . ,  i cz łonków  D ozoru  
szkolnego, o d b y ł  sig E sam cn  roczny  s zk o ły  
E lem ent:  wyr.n; M o jżeszo w eg o  p łc i  m ęzk ie j ,  
pod N r  1083 przy ulicy T w arde j .  Z 73. u- 
czuiów tej£e s z k o ły ,  odebrali nagrodę : NI k.1.
1. G oldberg  D aw id ,  C.oldzobel E ljasz ,  Dirnholc 
M ayr , W c sz e rD a w id .  W kl: 11. I lo ch ce j lS zy ­
m on, Hauscejg R e r tk .  Pochw ałę  o trzym ało  13 
uczniów z kl: l e j ,  adw óch  z k l :  l l e j . —  Od da­
wna przy ulicy P rz y ry n e k  pod N r  1983 w M ar- 
szauńo, mieszkała  para  m ałżeńska Adam i An­
na G ąsow say, doczekali lat późnych , i w ciągu  
jednego tygodnia przenieśl i  sio do wieczności, 
to  ies! Zona d. 19 b . m la t  9 0 , a Mą*
d. 24 b. ni. p rze? .y«szy la t  101. —  Liczny o r ­
szak p rzy iąc ió ł ,  kolegów i znaiomych ś. p. 
JPani K a ta rzy ny  A szp e rg e ro w e j, odprow adził  

> iej szanowne zw łoki wczoraj na miejsce wie­
cznego spoczynku . N im spuszczono trumnę do

Ju t ro ,  S. M ichał.  
P ierwsza  K w adra .

grobu , ieden z dawnych iej tow arzyszów  i p r z y ­
jac ió ł  w ym ienił  zasługi i l iczne cnoty la lue 
zdobiły  nieboszczkę. —  S e re n a d a  czyli S m ie r -  
te ln e  D o b ra -n o c , śpiew z tow arzyszeniem  for- 
te p ja n u ,  p rzez  Karola K u rp iń sk ie g o ', ( w y i f ty  
z N r u  11 Ś w ia to w id a )  o puśc i ł  prassę i iest 
do nabycia w sk ładach  m uzycznych  i w R eda- 
kc ii G azety  W arszaw sk ie j  p rzy  ulicy Sto Je r-  
skiej; cena exem: z łp .  1. — P rzy  ulicy K rak :  
przedni-  w domu N r  382 ,  w miejscu dawniej 
p 8ni B o d in  obok cukierni P. T o z jo ,  założono 
„o w y  h an de l  towarów S a s k ic h , N o ry m b e rg -  
sk ich  i G a la n te r y jn y c h ,  gdzie  zarazem p r z y j ­
mować się będz ie  p renum era ta  różnych  pism 
czasow ych .— W czora j w wielkim T ea trze  po 
5 tem  przedstaw ieniu  7 m in  D z ie w c zą t p o d  bro­
n ią ,  a w Rozmaitości po 3ciem, K a w a le ra  m a l­
ta ń sk ieg o , p rzyw o łan i  wszyscy Artyści.  —  P rz y ­
b y ł  zaonegdaj do W a rs z a w y  Paw eł S zw e jc e r  
(S chw eizer )  Śpiew ak A lpejski z S te ie rm a rk ,  
znany w Niemczech iako w yborow y; mieszka 
w hote lu  L ipsk im  w stancji N r  26 , i chętn ie  

spieszy do mieszkania Lubowników  tego ro- 
dzaiu śpiewu, gdy ła sk aw ie  zostanie w ezwanym .

F r a n c ja .—  W  P aryżu  uwięziono Sierżanta  
B o n a l,  k tó ry  rozm yśln ie  ciężko r a n i ł  swoiego 
P o ru czn ik a ,  z powodu że ostatni g ro z i ł  mu k a ­
r ą  za iego naganne postępowanie w s łu ż b ie .—  
W e d łu g  rozk azu  K ró la ,  nastąpi nowa o rgan i­
zacja w°korpusie a r ty l l e r j i  i m arynark i .-— VI e- 
d łu e  najnow szych  wiadomości z zamku E u ,  ro- 
znajduie  się w pożądanem zdrowiu. —  Mow ją, 
■że znany P e p in  ogłoszony w spólnik zb rod n ia ­
rza  F jesch ieg o , k tó r y ,  iak wiadomo, me da­
wno u m k n ą ł  * pod dozoru Policji P a ry z lu e j ,  
p rz y b y ć  m ia ł  do R o lc r d a m u .—  Na p rzedm ie­
ściu Sgo A n to n ie g o  w P a ryżu ,  schw ytano  10 
le tn ią  dz iew czynę, k tóra  miała z łoś liw y zamiar 
podpalić dom swoich rodziców. —  Gdy w ed ług
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nowego prawa  podwyższono kauc je  dla wyda ­
wców gazet ,  prze to wszystkie  gazety w e F ra n -  
cji są te r az  droższe,  bo wydawcy muszą o- 
p ł aeać  więcej p rocentu od kauc j i .—  Niegdyś  
kupi ec  P. M ees w Paryżu,  zos t ał  wraz z ma ł ­
żonką  zamordowany,  p rzez  zbrodni arzy  spo- 
dziewaiących się •  niego pieni ędzy,  iakoż za­
b r ano  wiele,  ale później  sąd i policja zna l az ły  
n ie  równie więcej w każdym sprzęcie ,  w kaz-  
dein krześ le  etc.  b y ły  l uidory ,  a nawet  w 12 
wiszących kapeluszach.1 —  Znowu uięto bl isko 
morza człowieka ,  na k tórego pada pode j r ze­
nie,  że b y ł  wspólnikiem Fjeschiego, p r z yw ie ­
ziono go okutego do Pa ryża .  —  Gdy Fjeschi 
iest  iuż zdrów ' zupełni e,  prze to daią mu t y lko  
zw y k łe  pot r awy  i ak  i nnym więźniom a żadnego 
mocnego napoiu,  co go bardzo smuci,  gdyż,  ialc 
mówi,  zawsze b y ł  ama to rem dobrego iadła.

N iem cy, —- Xżę M etern ich  b aw i ł  w swych 
dobrach K ienigsw art w Czechach,  gdzie go od ­
wiedzi ł  Podkanc l er zy  Itossyjski  Hrabia  IXcsel- 
ro d c . —  Cesars two Jehmość A u s ti ja c c y  p r z y ­
by l i  do. Ciepl ic d.  18 b.  to. —  Do Ilon  nagle  
p r z y b y ł o  tylu z różnych  kraiów Badaczów na­
tu r y  i L eka rzy  na tegoroczne posiedzenia,  k tó ­
r e  się rozpoczę ły  d. I S b .  m. ,  że w t ym dniu 
b y ł o  ich 100,  a między nimi 2ch Xiążąt .

I lisC p a u ja .—  Ochotnicy Angielscy walczący 
t er az  w l l i szpanj i ,  ża łu i ą  że się poświęci l i  cu­
dzej spr awie  za ma łe  wynag rodzen i e ,  nie- 
spodzicwal i  się bowiem,  że doznaią ty l e  p r ze ­
szkód,  i że Karl iści  są tak silni; Dowódca ich 
E w an s  usi łuie wszelkieim sposobami osładzać 
nadzie lą  stau swych  podwładnych ,  lecz i ieinu 
już się p r z y k r z ą  t r udy  a na jbardzie j  nieuprzej -  
tność Hiszpanów dla cudzoziemców . —  Spodzie­
waną iest  walka bl i sko granie Francj i ,  prze to 
wiele  rodzin Hi szpańskich  uchodzi do Francj i .  
—- Junt a w Saragossie  pomnaża się. —  Najpó­
źniejsza wiadomość donosi ,  żę, iuż nowe Mini-  
s t e r j um utworzona,  a wszyscy cz łonkowie  t e ­
go gabinetu dotąd należel i  da s t ronnictwa opo-

A n g l ja . —  W kr ó t c e  ma odbyć żeglugę na ­
powie tr zną  ogromnym ba lonem Pan L en o x ,  w 
ogrodzie Fo.calu, w t owarzystwie  żony i 6 i n ­
nych  osób; ta podróż iest iego pierwszem do­
świadczeniem tego rodzaiu.  —  Wielu  mieszkań ­
ców Anglji  udaic się z swej ojczyzny do Ame­
ryk i  połudn:  w zamiarze osiąść w tamecznych 
osadach.—  Stronn i . y  Pana, O honela  oddają mu 
ciągle ho łu  szacunku i p r zy  wiązania.  —  W  cza ­
sie iednej z uczt  danych O konclowi, p rzy  sp e ł ­
nianiu toastu,  ten obrońca Katolików I r l a n d z ­
kich tak  pr zemówi ł :  „Mara  ter az  lat 61,  przez  
la t  35 za mój kra j  wal czył em,  spodziewam się 
t ak  postępować leszcze przez  la t  tyleż,  bo mój 
ojciec,  dziad,  pradziad,  s t ryiowie i t. żyli po 
la t  96 . “

T u rc ja .—  W  Stambule  d. 26  z. m. Baron 
K nobel miał  mieć posłuchanie u Wielk i ego  W e ­
zyra,  k tór emu zaproponował  aby Porta weszła 
w związek handlowy z G r e c j ą ;  W e z y r  odpo­
wiedzia ł  że to prędzej  nastąpić nie może,  do ­
póki  pew ne postanowienie granic  greckich i u- 
r egulowanie posiadłości  tur eckich  w Rumelji. i 
N egropo/icie  nie n a s t ąp i .—  Żaden z Hospoda­
rów hołduj ących Porcie* nie dozna ł  takiego 
przyięcia  od Su łt ana,  i ak teraz Xżę M iło sz . 
Su ł t an  mia ł  mowę na świetnem posłuchaniu,  
co iest nadzwyczajnością.  Oprócz darów hono­
rowych ,  obda rzy ł  go Su ł t an  prześ l icznym a r ab ­
skim koniem,  z rz ędem ozdobionym szafirami,  
rub inami  etc. a st rzemiona są szczero z ł o t e . —  
Mówią ,  źc gdyby  ieszcze ba rdz i e j  wzmagał a 
się morowa zaraza.  Su ł t an  wy iechałby  do A -  
dryanopo lu . —  Jedna z najpiękniejszych Snł ta -  
nek  będących teraz w Sera iu,  iest rodem H 'ło -  
s ik a . —  Nieustaią głosić,  że wznowią się wal ­
ki z Wi ce  Królem E g ip tu .

R ozm a ito śc i. —  YVe Francj i  iest teraz 200  
kopalni  węgli,  k tóre  wyd a ły  w roku 1 8 3 5 ,
15 ,741,430  niel ry:  cetnarów węgl i ,  wartości  1 5 
mil jonów f r anków,  zaś w Anglj i  tamtejsze k o ­
palnie wy daią 160 miljonów ce tna t rów .—  W i e ­
śniak Gresel z l lerehtesgadeu w Aust r j i ,  iest u-



ważany iako ienjusz muzyka lny ,  bez żadnej  po­
mocy sam z siebie nauczy ł  się: grać na 9eiu i n ­
s t rumentach i p r zy  swoiej  ciężkiej  pracy w y ­
uczył  on swoie 7 działek grać na różnych i n ­
s t rumentach,  z tą tedy małą orki es t r ą  ieździ z 
miasta do miasta,  b y ł  W ie d n iu ,  gdzie mu 
git; bardzo dobrze  powiodło ,  odw aży ł  się n a ­
kopie0 poiechać do P a r y ż u  tam w gimnazjum 
muzykalnem tpst na 20 wieczorów zamówionym; 
odbicra rzęsiste oklaski ,  b y ł  nawet  w wiejskiem 
mieszkaniu Króla  i m ia ł  zaszczyt  produkować 
sig p rzed Król ewską rodziną,  iak to w liście 
pisanym do gazety teat ralnej  Wiedeńsk i e j  o- 
świadczą.  Kotj iedjo-opera K rzy Ł y k  z ło /y ,  z 
pow'szeebnem zadowoleniem p rzy jmowana  w Pa­
ryżu,  iuz iest prze łożona  na i f z y k  niemiecki ,  
i i  takiemże zadowoleni em dawaną iest w Ber­
l i n i e .—  S ławny  au to r  walców S / r tms ,  zamierza 
napisać operę.  —  Młodzi  E jc h o rn o w ie  bardzo 
chwalą  up rze jme  ich przyięcic  w War s zaw ie  i na 
dowód swej wdzięczności ,  Starszy u ł o ż y ł  P o ­
loneza,  ta kompozycj a zjednała  pochwały zna­
w có w .—  Zydek  C uzikosv , ciągle zachwyca w 
Wiedn iu  swą grą  na d rewienkach ,  iuż d rugą 
ogłoszono odo na pochwałę  iego nadzwycza j ­
nego talentu.  —  Między młodemi  Artys tkami  
dramat ycztiemi okazti iącemi znakomi ty  talent 
w teat rach niemieckich,  liczą Pannę C zerw onkę. 
—  W Wiedn iu  rolę d l  ir a n d o lin y  z powszech- 
nem zadowoleniem przedstawia t er az  Panna Pe* 
■sze. —  Niedawno w L o n d y n ie  1 (i letuia Gorde-  
robi anka o t r zyma ła  wiadomość,  że po zgonie 
iej Dziadka,  spadło na nią 88 ,000 z łp . ,  tegoż 
dnia t e j  Pani,  ł . edy .... r aczy ła  ią wezwać  pier- 

t\ ‘! °k i adu,  i posadzi ła  obok siebie,  
i , l t uo * 01 tepjanista d los~eU s  łvyieżdż» z 
Londynu  do Petersburga ,  gdzie w c zade  tej ie- 
stem zamierza uać k . lka  koncer tów.  —  Z jawi ł  
sm we Włoszech  nowy Kompozy to r  G ru n a ra ,  
o i ego  operze  Her n a  n i  rozmai t e są zdania.  —  
g u b i o n y  Ar ty s ta  dr„m: Z e jd e lm a n , zadziwia 
t c raz Publiczność w M n ic h o w i , s z c z e g ó l n i e j  

przedstawia rolę poĆ%cL\'rg0 Ż y d a .  —  O ­

pe ra  R o b e r t d ja b e ł  leszcze bywa licznie od­
wiedzaną w P a r y ż u , B er lin ie , W ie d n iu , Pe* 
te rsb u rg u  i t. p.  —  Przy  ostatniej exekucj i  czy­
li s t raceniu zbrodni arza  w Dreźnie ,  pisze iedna 
z gazet  niemieckich,  uważano znowu,  ze mię­
dzy widzami by ło  po 3 kobiety na iednego 
mężczyznę;  nie iest że to dowodem,  iż u kobie t  
ciekawość górę b ier ze  p rzy  okropności  i aką  po­
dobny widok sp r aw ia !— Z Londynu donoszą,  
że niedawno para  Kochanków,  k tór zy  uciekl i ,  
wzięli ślub w G re ln a  G ree, Kowal ,  k tóry  im 
ślub dawał ,  żądał  od nich 10  dukatów.  , , Jak-  
to rzecze Pan młody,  odemnie żądasz 10 du ­
katów,  gdyś od tamtego k tó remuś ostatni  raz  
ślub dawa ł ,  wzią ł  ty lko  iednego? to ies t  w cale 
co innego odpowie Kowal ,  tamten  iest J r la n d - 
c zy h , tamtemu iuż 6 r a zy  ś lub dawa łem i iuż, 
dosyć od niego zarobi łem,  a W P a n a  może iuż 
w życiu molem nieobaczę!— W  JcnetVie  zbiera-  
ią sk ł adkę  na założenie  I ns ty tu tu  ubogich sierot.

U rząd M u n icyp a ln y  d l. S. W' arszawy ■ — \A sau- 
t ek  R e s k r y p t u  Koinmiss j i  R z ą d o we j  P r z y c h o d ó w  t 
S k a r b u  z d. 7 / 1 9  b.  m.  Nr  75 .046,  o g ł a s z a  n i n i e j ­
s zym p o w t ó r n ą  L i c y t a c j ą  p u b l i c z n ą  g ł o ś n ą  na w y ­
dz i e r ża wi en i e  D o c h o d u  S p ł a w n e g o  o d  w s z e l k i c h  
P r o d u k t ó w  i T o w a r o w  na K o n s u m c j ą  i H a n d e l  d o  
Mi a s t a  W a r s z a w y  i P r a g i  W i s ł ą  s p r o w a d z o n y c h  
n a  lat  3 od  d ni a  1 S t y c z n i a  r .  1836 do o s t a t n i e ­
go  G r u d n i a  1838 r .  i do  o d by c i a  t a k o w e j  p r z e z n a ­
cza  t e r mi n  s t a n o w c z y  n a  dz ień  I S / 3 0  b.  m.  W r z e -  
śnia  n a  g o d z i n ę  12 w p o ł u d n i e .  Z a w i a d a m i a j ą c  
p r zy t e i n  K o n k u r e n t ó w  i i  L i c y t a c j a  z a c z yn a ć  się 
b ę d z i e  o d  z n i ż o n e j '  c e n y  d z i e r ż aw n e j  z ł :  120 , 000  
r oc z n i e ,  w z y w a  u b i e g a i ą c y c h  się do t a k o w e j ,  a b y  
z a o p a t r z e n i  w V a d j u m  z ł :  30,000 w g o t owi zu i e  l u b
l i s t ach znstayvnycb w t e r mi n i e  p o w y ż e j  o z n a c z o n y m
w R a t u s z u  G ł ó w n y m  w Sal i  z w y k ł y c h  p o s i e d z e ń  
U r z ę d u  M u n i c y p a l n e g o  z n a j d o w a ć  się chcie l i .  W a -  
r u n k i  do  l i cy t ac j i  w Biórze  r z e c z o n e g o  U r z ę d u  w 
k a ż d y m  czasie  p r z e j r z a n e  b yć  m o g ą .  R e f e r e n d a r z  
S t a n u  P r e z y d e n t  i .  Ł a s z c z y riski.  S e k r e t a r z  J e u e -  
r a l n y  G .  J a h o ł k o w s k i ,

U r z ą d  M u n i c y p a l n y  d l .  S. rrarsiawy.  N a  r o ­
b o t y  o k o ł o  w y r e p e r o w a u i a  e x y s t u i ą c e g o  b r u k u  w 
ezęści  u l i cy  R y b a k i ,  t u d z i e ż  na  p r z e d ł u ż e n i e  t e ­
go ż  b r u k u  od  Posśess j i  Nr  2555  LU;  C .  do  P o s -
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s e , 5ji  Nr  5 5 5 0  a n s z l a g o w a n e  i  d o w ó ^ r ą  ^ s l u r  na  
t 1 5 / 1  er-  6,  o d b ę d z i e  s ię  w d n i u  1 7 / - 9  b.  ®-

L i c y t a c j a  p r z e z  d e k l a r a c j i  o p i e c z ę t o w a n e  t e g o ż  
L i c y t a c j a  V , 2  p o ł u d n i e  p i z y j m o w a c  s ię
a , Ua  d °  gC b i e Rayi a c ;  sTęP o e n t r e p r y z ę  z ł o i y  V ,  
i na i ące .  . J .  2 0 0 . B t i i s z e  war unki l  k a i d e g o
dj uin w Ś w i a t  o d  g o d z i n y  9  rano d o  3 z  p o ł u ­
dn i a  w ' v V y d z i a l e  A dm i n i s t r a c j ą  m o g ą  b y ć  p r z e j -  

( P o d p i s y  iak w y ż e j . )

a  ’ , D „ t k o -  K o c e b u e  P u ł k o : ,  W e s i l i e w  Ur zę :

f ' 3S,  l  i P  |iV'v Ko . nmi s . j o : '  10  k l a r . / a -

•"•" ' k i  S e k r e t a r z e  Eióra J W .  J e ne ra ł a  S t o r o -
TOiomiweki ,  o e k r e i  , f t a | jsza M a ł a c h o w -
i , „ k H  R e n i i e m k a i n p t  J e n e i a ł  z ivai ,

*ki W ł * : Kra: 1 ^ d o m e s i k n i a -

o b e z n a m y  z  R a c h u n k a m i ,  l 1 ■ S E 8 V VA N -
„ i e m i e c k i ,  r ó w n i e  i c s t  d °  P j r o b o l , .  W
T K A  m a h o n i o w a ,  « o « » e ,  .  g u . U s ^  ^

9 1 8 6 ,

* '

w * «  j ! ; l tłO1 7 /0 »  W r z e ś n ia  183 5  r .  o g o d z in ie  10

. & U - fJJSS  S U w « ~  f:e
P o d p i s a n y  p a t r o n  z a t . i a d a m R  m n i e j s z y  m,  >* N . .

, ,  n n ł ć  N r  5 1 4 ,  l u  «  W a r s z a w i e  p r z y  u l i cy  B r z o  
r u c h m n o -  v ( l n i u  2  P a ź d z i e r n i k a  r. b.  o g o -
* ° " e) C i  z  p o ł u d n i a  s p r z e da n a  b ę d z i e  vz m i e j s c u
d z . n i o  4 t e j  z  p u n a } u  e y w U ;  W o . e . M a l o ;  AA y d z . a -  
p o z i e d z e n  A y r , z a w i« P>z y u l i c y  D ł u g i e j  pod Nr  
l u  I H -  ’ u wVV^ r * , i , k i  z w a n y  ca, L i c y t a c j a  z a c z ni e
5 4 » .  " P a ł a c U  » 5«S&' Br”  16; * » ś  w d n i u  C P c ź -
s i e  Od suwamy z ł -  J ‘ * ,  p c j u dui a  w mi e j s cu
d z i e r n i k a  r. b .  o  g o  j ,  .  4  ^  ^  i lU
p o s i ed ze ń  t e g o ż  1 1 1 b. nał  > - Nierui ł i omosć
L i  powi edz i ano  s pr z e d a n ą  ,z ? s U  w a , , . , avvi<s , , „ ł o -  
! ’ 1P6 3 0 , p r z y  u l i c y  Z u r - w . n ^ J  W a r s z a w i e  |  ^

ł M V L l;C , l " T t e  D o m ł  ' s pr ze da  w an s ą  z m o c y

^ 6 i

W d r o d z e  d z i a ł ó w  z a p a d ł y c h ,  o w a r u n k a c h  s p r z e ­
damy m o i n a  się d o wi e d z i e ć  u p o d p i s a n e g o  P a t r o ­
n a  p o d  Nr  1765,  p r z y  u l i cy  S to  J c r s k i e j  m i e s z k a i ą -  
c e g o . —  A r u i s iń s k i .

W  dn i u  17 / 29  m.  i r .  b .  o g od z i n i e  10 z r a n a  w  
W a r s i a w i e  ]»rzy u l i cy  M i o d o w e j  w d o m u  p ° d  r 
/ S 9  L i t :  A. s p r z e d a n e  b ę d ą  j wawni e  z a i ę t e  l \ u c h o -  
li)ości,  a mianowic i e ;  Sz a f y ,  K a n a p y ,  K r z e z ł a ,  S t o ­
ł y ,  Bufe t  i e s io n o wy ,  e tc .  A .  Ł u k a s z e w i c z  K o m o r : .

/r W 7 d o m u  N r  1343,  p r z y  u l i cy  S to  K r z y z -  
k i e i  s t o i ac ym,  w  b l i sk o ś c i  u l i c y  N o w y  Ś wi a t ,  są  
do  ’wyna i  c i a  od S go  Mi c h a ł a  r.  b.  1) P I E R W S Z E  
PI  F T R O  z k i l k u  P o k o i ,  S t a j n i ,  W o z o w n i ,  1 i n ­
nych  d og o d n o ś c i  z ł o l o n e  S)  R o « n .  pomn i e j sz e  
I  O k  A L E  V \ ' i a d o i n o ś ć b l i z s z a  moke  byc  p o w z i ę t ą  
od  s t r ć i a  d o m u  W o j c i e c h a  n a g r u n c i e  mi esz ka , ącego-  

P r z v  r o g u  u l i c y  Miodowej  1 S e n a t o r s k i e j  j .od 
N r  490,  L O K A L  na 9m p i ę t i z e  s k ł a d a i ą c y  = ' ę  z 
5ciu  P o k o i ,  * P i wn i c ą ,  K u c h n i ą  i Dr wa l n i q ,  les t  
do  w y n a i ę c i a  od S to  Mi c h a ł a .  ,

* P r z e d  k i l k a  d n i ami  z g i n ą ł  P I E S E K  m a ł y  z 
r o d z a i u  T a * ó w ,  maści  c z a r n e j ,  o k o ł o  m o r d k i e -

s i w a w T  na p i e r s i ach  zaś  b i a ł a  ł a t a  u s z k i  d ł u -C. ,  t o b y  t a k o w e g o  z n a l a z ł ,  r a cz y  od da ć  p o d N r  
1101 przy ul icy  G r z y b ó w  na d r u g i e  p i ę t r o ,  a o-  
t r z y m a  p r z y z woi t ą  n a g r o d ę.  _____________
" ń n Ń T F s l E N i A  J Ó Z E F A  C H W A L I  BO G K O M -  

m S S A N T A  Z A M I E S Z K A N E G O  P O D  N r  11,  
P R Z Y  C L1 GY  S T O  ’J A R S K I E J .

S U M M A  12,000 z ł :  i es t  do u l o k o w a n i a  n a  D o m
 D O M  p r z y  iednej  z ul ic p r y n c y p a l -

' L T p o ł o i T n y , c z y n i ą c y  d o ch o d u  30,000 zł :  ro-  
l l S ,  iest  do s p r ze d a n ia  p o d  k o r z y s t n e m r w a r n n -

kr r T" 7:L r‘“ .G".;;ą iL  -..^ 0 -

n o m i d or o : ,  K r u p n i k  i Ro so ł .  K O L A C J A :  Z r a z y  r,a ne l son z r y d z am i ,  B e f s z t y k ,  K o t l e t ,  b a r . n . e z
g l a ś u .  i inne  P o t r a w y . ____________ ____^ —-
  i r ~ p ^ ś  w Kawi ar n i  L i t e r a c k i e j  p r z y  ul icy  P o-
, " N r  532 na p i e r w s z e , n p i ę t r ze ,  w y k o n a n y  
b ę d z i e "  K W I N T E T  p r z e z  d o b r a n y c h  A r t y s t ó w .  
Z ac z n i e  się o godz i n i e  6 w i e c z o r e m .

r a z  T a n c e r z e  H i , z p a ,U c y .


